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On i  iH stimyl
Przeciw wygłodzoeym masom. — Piastowcy w 
obronie psskarstwa, — Kara śmierci na łapo­

wników.
Piątkowa i sobotnie posiedzenia Sejmu najmo­

wały się sprawami pierwszorzędnej doniosłości 
Mianowicie stanem wyjątkowym w b. Królestwie 
i aprowizacyą kraju.

Wprowadzenie stanu wyjątkowego przez rząd, 
zrozumiano wszędzie jako akt reakcyjny rządu, 
który nie mając żadnego programu politycznego, 
i nie umiejąc rozwiązać olbrzymiego problemu 
bezrobocia, chwycił się zalecanych przez ks. Lu­
tosławskiego w Sejmie środków represyjnych

drogi szubienic,
tak wymownie iprzez owego duchownego propago­
wanej.

Ze takie zarządzenie musiało wywołać w -ma-, 
-ach roboczych zrozumiałe rozgoryczenie, że wy-, 
'woła ono jeszcze większy ferment wśród rzesz 
bezrobotnych, to dla znających stosunki w kraju 
me może być niespodzianką. Slabem odbiciem o- 
gólnego niezadowolenia w kraju byłą dyskusya 
sejmowa nad wnioskami, domagającymi się co­
fnięcia rozporządzenia rządowego.

W dyskjusyi przemawiali z naszych posłów 
iow. Żuławski i Daszyński. Poddali oni zasłużo­
nej krytyce postępowanie rządu, który nie ma dość 
władzy, aby hamować anarchię, szerzoną przez 
podwładne mu organa. Minister spraw wewnętrz­
nych zamiast zająć się zmianą obowiązującego 
dótąd ustawodawstwa zaborców’, dziś ten

kami .rosyfste odkSaje żandarmowi polskiemu, 
mówił poseł Daszyński. Nadzieje, które przepel- 
pełniają po tej wojnie serca, odpowiadają wiel­
kości poniesionych ofiar. Jeżeli odbierzecie lu­
dowi te nadzieje, doczekacie się albo podniecenia 
i wstrząśnięć, albo rzeczy o wiele gorszych. — 
niewolniczej apatyi.

W h storyi narodu nie poraź pierwszy przeży­
wamy podobne dzisiejszemu momenty. Już raz 
orły Napoleońskie niosły nam wolność, mieliśmy 
wówczas wojsko wydobyte jakby z pod ziemi, 
mieliśmy rząd a nawet parlament. I nie minęło 
ikilka lat, gdy runęła na nas wroga potęga ko- 
alicyi i swą brutalną łapą doprowadziła do ka­
tastrofy 31 roku. Nastała potem długa noc niewoli.

Trzeba było nowego zwycięstwa Zachodu, aby 
ta Polska powstań'a. I jeżeli ten nowy organizm, 
który dziś reprezentuje Sejm, nie będzie dość 
zdrowy zdolny do walki i odporny przeciwko 
wszelkiej niewoli, to znowu pójdziemy w okowy.

O normalne życie dla mas wielkich, o normalne 
życie dla potradb i funkcyi kraju, my, stronnictwo 
robotnicze

będziemy walczyli ząb za ząb
z każdym rządem, choćby wywieszał chorągiew 
niepodległości dla osłonięcia kneblowania chło- 
pą i robotnika, bo o to chodzi w tej chwili.

Masy szukają pracy, żołnierz polski i robot­
nik chodzi głodny, a patryoci polscy zajadają 
się pączkami. Jesteśmy świadkami prawdziwej 
orgii paskarzy i lichwiarzy, a dla ich ochrony 
nadużywa się żołnierza polskiego i młodej adzni- 
nistracyi państwowej.

Jeżeli chcecie, aby lud zmenWidzit władzę
pohką, jak nienawidził rosyjską czy austryacką, 
'to rządźcie fepffi wyjątkowym.

Wysyłka roojsk Hallera z Fraczyl 
rozpocznie slą 15-go kmiehda br.

RRARÓ®. 8 kwietnia południe (Pat). Radio z  Londynu. Według telegramu 
z Paryża, wysyłka wojsk polskich rozpocznie się 15-go kwietnia br.

Pobici bulsznolcy opuszczał ą piLtocraą Utuię!
WIEDEŃ. 8 kwietnia, noc. Biuro koresp. otrzy­

mało ze Sztokholmu następujący radlotelegram: 
Litewskie biuro prasowe otrzymało z Kowna te­
legram, donoszący, że bolszewicy po walkach, 
miano liczebnej przewagi, pontafófi ciężką klęskę

i opróżniają całą północną część Litwy. Wojska 
bolszewickie w kilku miejscach poczęły się już 
'cofać. Na północ od Poniewisrza armia rosyjska 
została wyparta poza rzekę. Bolszewicy cofają 
się w nieporządku..

BBSSl

PedtóremsM n Clemenceau I Pielona,
PARYŻ. 8 kwietnie noc. (B. K.), Prezydent 

ministrów P ad erew sk i by ł w p o łu d n ie  n a  audy~ 
eneyi u p re z y d e n ta  minfistró® fran cu sk ich  p. 
C lem eneeau  i u  m in is tra  P iehona

1 n  m m m m *
WIEDEŃ: 8 kwietnia noc. „N Fr. Presse*

donosi z. Genewy, że Paderewski ma być przy­
jęty przez Wilsona, któremu oświadczy, że Pol­
ska odrzuca wszeLi .kompromis z Niemcami w  
sprawie Gdańska. Organ p. Clemenceau *L6Hom- 
me Librę* przemawia na rzecz postulatów, pol­
skich.

Z alecie sp irytusu  m  Galicy! m schsslalei.
WIEDEŃ. 8 kwietnia, noc. „Morgen Ztg.“ do-1 na rzecz państwa i że zapłata należytości ma 

nosi ze Stanisławowa, że w Galicy i wschodniaj. nastąpić później, 
cały kontyngent spirytusu został zarekwirowany j ——

Pogramy Żydów w 1
i Jezler

WIEDEŃ. 8 kwietnia popołudniu. (Pat.). Ży­
dowskie Biuro prasowe donosi, że w Tarnopolu 
i Złoczowie chłopi ruscy z okolicy plądrowali

tern spoin, Mmmmm  
zsnscte.
domy żydowskie. Napad na Żydów odbył się
także w Jeziorzanach, gdzie 15 rodzin żydow­
skich poniosło znaczne szkody meteryalne.

15 kwietnia przytątfę
WIEDEŃ. 8 kwietnia, noc. „N. W. Abendbłatt“ 

doncśsi z Bema: Można liczyć na pewne, że preli­
minarze pokojowe z końcem tygodnia będą przed-

i fóiemcy i§  Wersalu.
łożone Niemcom. Niemieccy delegaci prawdo po ~ 
dobnie dnia 15 bm. przybędą do Wersalu.

Sejm głosami państwowców i endeków zaak­
ceptował wprowadzenie stanu wyjątkowego.

Sobotnie posiedzenie zaznaczyło się wystąpie­
niem państwo wiców z wnioskiem o wprowadzenie 
wolnego hatidła zfeoźea* i innymi produktami wol­
nymi, czyli

o wprowadzenie raju dla paskaray.
Rzecznikiem tego chwalebnego wniosku był p. 

DąMri i studząc po nastroju sali sejmowej, ma 
on bardzo dużo zwolenników. Dyskusya w tej 
sprawie została odroczona do poniedziałku, w 
której wezmą udział i nasi posłowie, już jednak

w sobotę pokrzyżował te, na wygłodzenie ludno-• 
Iści obliczone zamiary, min. aprowiz. .Minkiewicz:, i 
Jeżeli w Sejmie mówi się o wprowadzeniu szu­
bienicy (aluzya do ks. Lutosławskiego), to nale­
żałoby ją wprowadzić przeciwko paskarzom.

Wkoócu chcę zwrócić uwagę na znamienną 
uchwalę komisy! wojskowej, która stwierdziwszy: 
groźną dla admipistracyi państwowej tferoorallza- 
cyę personalu urzędniczego, tak w urzędach cy- 
wilnytii jak wojskowych, domaga się zaostrzenia 
kar, aż do kary śmierci, za łapownictwo i irne 
nadużycia służbowe. S.

Wybuch bomby w mieszkaniu.
Hoismrisdel oiyplyiiąt z wnętrznościami m -lii.
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Jak Ukraińcy przyrzekli a lak dolrzy-
moia obietnicy nieosłrzelloianla Lroeroa?
Miśnio madza naczelaesa UlEraltieSik da metrapollly Szeptycklega,

Chodoriw, 20 marła 1919
Maczałna Komanda Hałyckoi armii 
M o Ekscelencyi Mytropołytowy 

Andraju Szeptyckomu
u Lwowi,

Wasza Ekscelencyo!
Otsym maju czesi potwerdyty widbir Wa- 

szoho pyśma iz z 10 marła s. r. Z hłubokym 
żalem ja pryniaw do widoma fakt obstriłu 
seredmistia, ta sumuyj słnczaj podlenia cerkwy 
harmatnym striłom; 1)6 jest bo n8S350]U Clłyjll 
teroryzowaty spobijne nasełenie

Komandujiiezym wydany] nakaz wijskam 
zaperestaty bezciłnoi strilaniity po misiu.

Proszu pryniaty wid mene wyrazy wysokoi 
poszany.

Podpis: Wiktor Kurmanowycz.

Po polsku brzmi to jak następuje:
Chodorów, 20 marca 1919

Kaczeina Komenda galicyjskiej armii 
Jego Ekscelencyi Metropolicie 

Andrzejowi Szeptyckiemu
we Lwowie.

Wasza Ekscelencjo!
Niniejszem mam zaszczyt potwierdzić odbiór 

Waszego listu z dnia 10 marca br. Z głębo­
kim żalem przyjąłem do wiadomości fakt ostrze­
liwania centrum miasta, oraz smutnego wy­
padku uszkodzenia strzałem armatnim kościoła; 
nie jest naszym celem teroryzować spokojną 
ludność

Komendantom wojsk wydano rozkaz zaprze­
stania bezcelowego ostrzeliwania miasta.

Proszę przyjąć odemnie wyrazy wysokiego 
poważania.

Podpis: Wiktor Kurmanowicz.
*

Z wdzięcznością podkreślić trzeba dobre 
chęci metr Szeptyckiego, pragnącego oszczędzić 
ludności Lwowa ostrzeliwania miasta i niepo 
trzebnych ofiar.

Jak jednak pogodzić przyrzeczenie gen. Kur- 
manowicza, dane metropolicie, z faktem usta­
wicznego bombardowania miasta, bombardo­
wania. ! ó e chwilami — według zdania Do­
wództwa polskiego — przybiera rozmiary ognia 
huraganowego ? *

Czy Kurmanowicz kpi z '  ks. Szeptyckiego, 
czy artylerzyści ukraińscy kpią sobie z rozka­
zów swego naczelnego wodza?

Roknmanla z Węgrami chybiły.
WIEDEŃ. 3 kwietnia, noc. „N. Fr. Pressefł za­

mieszcza następującą infbrmacyę: Jeden ze spe­
cjalnych korespondentów pisma koalicyjnego,— 
przebywający ,we Wiedniu, donosi swemu dzien­
nikowi: Generał Smuts zamierzał przez czas dłuż­
ysz)' pozostać na Węgrzech, powrócił jednak stam­
tąd już na drugi dzień po nadzwyczaj krótkiej 
konferencji z Belą Kunem i natychmiast odjechał

do Paryża.
Nie można sobie tego inaczej tłórnaczyc-, jak 

tylko tehi, że nie miał najmniejstzydi _ widoków 
zawarcia jakiegokolwiek układu z tamtejszym rzą­
dem węgierskim, dalsze rokowania były zatem 
bezcelowe. Prawdopodobnie zapadnie w Wersa­
lu mna decyzya co do Węgier, aniżeli początko­
wo przypuszczano.

Sytuacya bojowa
(?) Po krótkiem wytchnieniu ofenzywy, jpo- 

prowadzonej przez nowe siły polskie, które 
przybyły pod dowództwem generała Iwaszkie-
wicza, niebawem nastąpiła akcja wojskowa, 
zmierzająca do zabezpieczenia w pierwszym
rzędzie toru kolejowego, a następnie do odchy - 
lenia północnego skrzydła nieprzyjacielskiego 
od linii kolejowej i nawiązania kontaktu z gru­
pą pułk. Berbeckiego, operującą koło Rawy

Akcya ta dotychczas poszczycić się może 
doskonałymi wynikami.

Niecierpliwy widz zapewne wolałby szereg 
efektownych ruchów, prędkich i dalekich mar­
szów, ale rezultat takich efektów wojskowych 
nie zawsze jest pożyteczny.

Daleko patrzący wódz zawsze liczy się prze- 
dewszystkiem z oszczędzaniem materyału ludz­
kiego i jego energii, a następnie z tendencją 
nowoczesnej wTojny, — utworzenia o ile możności 
zwartego frontu i skrócenia go.

Klasyczna partyzantka na takim terenie jak 
wschodnio-galicyski może być pożądaną raczej 
przez przeciwnika, aniżeli przez nas.

Następnie operacje po odebraniu toru kole­
jowego wskazują na to, że dowództwo nasze 
ma na oku poważne wymagania strategii.

Zajęcie Jaworowa (dokonane przez grupę 
gen. Aleksandrowicza) owego gniazda party - 
zanckich ukraińskich oddziałów, urwało niejako 
łeb atakującym ruchom tych oddziałów na tor 
kolejowy od północy.

Również akcya oddziałów tegoż generała 
łącznie z oddziałami pułk. Sikorskiego dopro­
wadziła do odciążenia północnego odcinku toru 
kolejowego Lwów-Przemyśl, oraz, co bardzo 
ważne, do nawiązania ściślejszego kontaktu 
z grupą pułk. Berbeckiego.

Gdy teren położony na tyłach tych dwueh 
grup zostanie zupełnie oczyszczony z oddziałów 
ukraińskich, gdy wsi ukr. położone na tym te­
renie zostaną rozbrojone, wówczas front nasz 
zostanie znakomicie skrócony, temsamem /.gę- 
szczony, tor kolejowy zabezpieczony zupełnie od 
północy.

Wówczas będzie można pomyśleć o

Z soroledkiej Baiearyl
U cizcza tóanaeia rządu z meascliiaiH.

WIEDEŃ. 8 kwietnia popoł. (Pat.). ,,XV. Allg. 
Ztg.“ donosi z Berlina: Bawarski prezydent mi­
nistrów Hoffmann wraz z członkami rządu, któ­
rzy są przeciwni republice Rad, wyjechał do 
Bambergu, aby stamtąd prowadzić interesy rzą­
du. Istnieje przekonanie, że przewrót w Mona­
chium ograniczy się tylko na to miasto i oko­
licę.

„Ossiiistsy
WIEDEŃ. 8 kwietnia noc Dzienniki oma­

wiając wydarzenia w Monachium podnoszą, że 
idzie tu o chwilowy epizod, nie mający wido­
ków ugruntowania się, „Arb. Ztg.K zauważa, że 
w Ba wary i włościanie stoją zbyt wysoko pod 
względem kulturalnym i organizacyjnym,^ by 
można było bez ich pomocy zaprowadź e w 
Bawaryi dyktaturę rad.

mm ,

91
WIEDEŃ. 8 kwietnia, noc. Na konferencji rad I wykluczyć nie można, gdyż są oni liczebnie tak 

'żołnierskich sekretarz stanu spraw zagranicznych! silni, jak pyoletaryat. Austrya musi unikać wszyst- 
oświadczył, że wprowadzenie w życie rządu rad kiego, coby doprowadziło do konfliktu z koali- 
ttśe rozwiązałoby niczego, gdyż nie możnaby po- j eyą, gdyż podiciąłoby to dowóz żywności. Ci^eo 
zyskać włościan dla radykalizmu, włościan zaś dążą do komunizmu, są niemowlętami socyalizmu.

H a l  F r p i i r f i t  I  a r c y h s l ą i ę t a  d o  S m a j l c a r f l
WIEDEŃ. 8 kwietnia

donosi z Berna, że do
WIEDEŃ. 8 kwietnia, noc. Dzienniki tutejsze 

donoszą, że w nabłiższym czasie wszyscy arcy- 
książęta, bawiący w Austryi, między nimi także 
asreyks. Fryderyk, wyjadą za granicę, a mianowi­
cie do Szwajcaryi.

w  ó w c z a s  oęuK ie m o ż n a  v  d a lsze ,
operacyi, która będzie mogła odciążyć odcinef 
Issawahi.

Przy ocenie sytuacyi na pewnym mniej­
szym odcinku nie wolno zapominać o cało­
kształcie operacyi. Nie można innych odcinki* 
ogołacać, by jeden obficiej obsadzić.

Nie ulega jednak wątpliwości, źc front nasi 
jest jednak oczkiem generalnego sztabu.

Nawet przy pobieżnej znajomości rzeczy, ns 
podstawie urzędowych komunikatów, możni 
zauważyć, że odcinek Przemyśl-Lwów jest sto; 
sunkowo uprzywilejowany, jednak potrzeba sta 
łego dopływu świeżych sił.

Pobór przymusowy przyniósł do skon ab
wprawdzie rezultaty w" materyale ludzkim, na 
tomiast poważne braki w wyekwipowaniu nit 
pozwalają, rzecz prosta, na rzucenie po 
ważnych mas bojowych w krótkim czasie m 
front.

W tym kierunku przedewszystkiem moż
i musi uczynić wiele samo syołeczeństwo i..; 
sprzymierzeńcy.

W interesie bowiem społeczeństwa leży skró­
cenie wojny.

Próby polubownego czy rozjemczego załatwie­
nia sporu ukraińsko-polskiego nie dopisały gh> 
nie z powodu jednostronnego szowinistycznego 
stanowiska decydujących czynników ukraińskich 
a częściowo z powodu niezdecydowanej postawy 
mocarstw koalicyjnych.

Należy liczyć w pierwszym rzędzie na własns 
Czernin. Oświadczył on, że był w obawie o swe i 1 środki, należy dać państwu jak uajwięce 
życie, gdy w Wiedniu przyszło do nowego prze- środków, powiedzmy poprostu : pieniędzy, i 
w^tu. {proces ten skróci się.

Eieraamtefs socjalizm u"

noc. „N. W. Abendbłatt“ 
z Berna, ze oo Szwajcaryi przybył były 

austro-węgierski minister spraw zagranicznych, hr.

rorso Zycie i męka Chrystusa
plac Akademicki.

Od poniedziałku 7. kwie­
tnia i w dni następne :

wspaniałe widowisko pasyjne w 4 częściach (52 rozdziałach) objaśnione *
Przedstawienia rozpoczyna: Przecudna opowieść fjySjfi lUGIillFl 2e'i$ M R f  1 **
z czasów średniowiecza w dwóch częściach p. t. ffH w  H w lm  mmmm

polsl
Film artystycznie kolorowany z słyną 
artystką Zuzanną Grandais w gł. roi;
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W obronie Gdańska.
KRAKÓW. 8 kwietnia południe. (Pat.). Ko- 

odzyskania Gdańska wysłał szereg depesz 
iskrowych do Clemenceau, Tardieuxtgo i Cain- 
bona w sprawie Gdańska. W depeszy do Wil­
sona podkreślił, że tylko sfery hakatysłyczne są 
.przeciwne oddaniu Gdańska Polsce. W telegra­
mie do Lloyd GeorgeŁa Komitet wyraził nadzie­
ję, że Lloyd George, jako przedstawiciel narodu 
angielskiego, który w swem postępowaniu zaw­
sze kierował się zasadą sprawiedliwości, przy­
chyli się do rozstrzygnięcie sprawy Gdańska na 
korzyść Polski.

PiMnsńiIja Rads lodam i pociesza.
POZNAN. 8 kwietnia popoł. (Pat.). Komitet 

naczelny Rady ludowej ogłosił odezwę, w któ­
rej powołując się na wiadomości, iż wojska Hal­
lera przybędą do Polski nie przez Gdańsk, zau­
waża, że wprawdzie trzeba być przygotowanym, 
iż wojska te przybędą do Polski inną drogą, 
n  nie przez Gdańsk, to jednak nie przesadza to

ani sprawy Gdańska, ani granic zachodnich* 
Dlatego Rada Ludowa jeszcze raz podnosi jedno­
myślny postulat narodu polskiego co do Gdań­
ska i oświadcza, że gdyby Gdańsk nie należał 
do Polski, to cała. Europa byłaby w stanie trwa­
łego przesilenia. Podnosi w końcu, że zaraz nie 
trzeba tracić nadziei.

Raglf spyfasd posła polskiego 
® Bernie da P&ryźa.

WIEDEŃ. 8 kwietnia noc. nN. Wr. Abend- 
blattt donosi z Berna: Poseł polski w Bernie, 
p. Zaleski, otrzymał nagłe wezwanie, aby na­
tychmiast zjawił się na konferencyi pokojowej 
w Paryżu. Odjechał on wczoraj wieczorem do 
Paryża. Wyjazd p. Zaleskiego stoi w związku z 
rozwiązaniem sprawy Gdańska, która, według 
pewnych sprawozdań, jest jedyną niezałatwio- 
ną jeszcze kwestyą dotyczącą granic niemieckich. 
Wszystkie inne kwestye terytoryalne, o ile do­
tyczą Niemiec, są już załatwione.

Zajęcie Wasyloroa i Przerolcy.
WARSZAWA. 8 kwietnia popoł. (Pat.). Ko­

munikat sztabu generalnego z dnia 7 bm.
Front galicyjski: Pod Lwowem słaby ogień 

ariyłeryi. Atak nieprzyjacielski na Zieluń odpar­
to. Na południc od linii kolejowej Lwów-Prze- 
•nyśl zwykła strzelanina ukraińska z pozycyi

patroli. Ukraińcy zaatakowali pozycje nasze na 
południe od Ustrzyk dolnach. W kotrataku od­
parliśmy ich za Jałową. Na północ od Bełza 
artyleria nassa wyparła bandy Ukraińców i za 
jęła Wasylów j  Przewicę

Utai na Hotosko cdnerty.
Sytuacya bojowa z dnia 8 kwietnia, wie­

czorem.
Dywizya lwowska gen. Jędrzejewskiego, Odci­

nek północny: Dziś przedpołudniem zaatakował 
nieprzyjaciel odcinek fiołosko, został "jednak 
łekko odparty ogniem karabinów maszynowych, 
jpiechoty i artyleryi. Nieprzyjacielska artylerya 
ostrzeliwała popołudniu Rzęsnę polską, Hołosko 
ii Zboiska.

Odcinek wschodni: Artylerya nieprzyjacielska 
ostrzeliwała Pasieki miejskie, Krzywcyce i odci­
nek sichowski. Minierki akr. strzelały na Ko- 
ściarnię. Na całym odcinku żywa działalność 
patroli.

Odcinek południowy: Patrole nieprzyjacielskie, 
które podsunęły się pod nasze okopy, przepę­
dzono ogniem karabinowym. Artylerya ukr. o- 
strzeliwała Bednarówkę, Persenkówkę, elektrow­
nię i Ku! parków. Nasza artylerya odpowiadała 
ogniem na Kozielniki i Sichów

Dywizy a pułk. bryg. Sikorskiego: Przedpołu­
dniem ostrzeliwała artylerya niep. Czerlany, 
Ebenau, przedmieście czerlańskiej Maikowice. 
Nasza artylerya ostrzeliwała Porzecze lubieńskie, 
Malowankę, Maihof i Weismanówke. Akcya pa­
troli ograniczała się do czynności wywiadow­
czej i wymianę strzałów na placówkach.

Z Sejmu
0 lądowanie wojsk Hallera.

WARSZAWA. 8 kwietnia popoł. (Pat.). Na 
wczorajszem posiedzeniu Sejmu marszałek od­
czytał interpelacyę p. Korfantego i posłów ze 
Związku narodowo-ludowego w sprawie rzeko­
mego układu en tenty z Niemcami co dó prze­
wiezienia wojsk Hallera. Interpelanci zaznaczają, 
że wprawdzie w układzie jest zastrzeżone użycie 
Gdańska dla wysadzenia wojsk na ląd lecz jest 
wątpliwe, czy wojska tam istotnie wylądują i 
-czy to wkrótce nastąpi.

Projekt konstytucyi Republiki Polskiej.
Następnie marszałek zawiadomił Izbę, że 

.prezydent gabinetu Paderewski nadesłał list, 
w którym przysłał projekt konstytucyi republi­
ki polskiej wraz z objaśnieniami, opracowanemi 
:przez specjalną ankietę. Na propozycję mar­
szałka projekt ten odesłano do komisji konsty­
tucyjnej.

Wojsko potrzebuje 1.000 lekarzy.
Z porządku dziennego przyjęto sprawę po­

woływania do wojska lekarsy dyplomowanych. 
Wojskowość potrzebuje około tysiąca lekarzy. 

Dyskusya nad aprowizacyą.
Izba prowadziła w dalszym ciągu dyskusję 

nad sprawami aprowizacyjnemi.

UMe M  IwowsM ailg p iielkisjnoty.
Rada szkolna krajowa, ulegając objawionym 

życzeniom, postanowiła zarządzić otwarcie szkół 
po Świętach Wielkanocnych, jeżeli do tego 
czasu spełnione będą nieodzowne warunki do 
umożliwienia nauki.

Lepiej późno, niż nigdy...

Ilti Mm5 u.
Lwów, 9 k wietnia.

We wtorek, popołudniu, odbył się z kostni­
cy szpitala załogi przy ul. Łyczakowskiej po­
grzeb 12 bohaterów żołnierzy 1$ kompanii 
5 p. p,, poległych ostatnio w walce z nieprzyja­
cielem na jednym z lwowskich odcinków. Oto 
ich nazwiska : Hilger Jan, 21 letni i Dobosz Jó­
zef, 17 letni, legioniści: Wioszczyna Franciszek, 
18 letni, Wier chał Aleksander, 20 letni, Ptaszek 
Piotr, 18 letni, Wygoda Franciszek, 18 letni, 
Tomkiewicz Jakób, 18 letni, Bednarski Michał,
18 letni, Matysa Jan, 20 letni, Chorąży Maryan,
19 letni, Bandura Stanisław, 15 letni i Hebel 
Piotr, 18 letni.

O godz. 3 popoł. ruszył kondukt żałobny 
wśród licznie zebranej publiczności i wojsko­
wych, towarzyszy poległych, na cmentarz Ły­
czakowski, gdzie następnie, po odprawieniu mo­
dłów i odśpiewaniu pieśni nabożnych, złożono 
zwłoki żołnierzy bohaterów.

J/owiny z  dnia.
Lwów, 9 kwietnia.

REPERTUAR TEATRU MIEJSKIEGO:
We środę, dnia 9. kwietnia o godz. 6 wieczorem 

„Tosca", opera w 3 aktach Pucciniego.
we czwartek, dnia 10. kwietnia o godz. 6 wiecz. 

„Winobranie8, operetka w 3 aktach Nedbal*

OFIARY OSTRZELIWANIA MIASTA. Do 
szpitala powszechnego przywieziono ranionych 
na ulicach miasta nieprzyjacielskimi pociska* 
mi: Edwarda Czuprowskiego, liczącego lat 11, 
rannego w lewą nogę i plecy, oraz Franciszka 
Raka, liczącego lat 8, rannego w prawą rękę.

Dr. GAŁECKI wyjechał w sprawach urzędo­
wych w ąroniedziałek z Krakowa do Warszawy.

PODZIĘKOWANIE. Najserdeeńniejsze podzię­
kowanie za oddanie ostatniej usługi memu mę­
żowi śp. Stanisławowi Glazerowi składam War­
sztatom Artyleryi Wojsk polskich, Oddziałowi 
konduktowemu, ks. kapelanowi, p. Laskow­
skiemu, również kolegom i wszystkim znajo­
mym, a w* szczególności Komendantowi War­
sztatów rusznikarskich, p. Kubińskiemu, za tro­
skliwe, ojcowskie zajęcie się pogrzebem, Stro­
skana żona. 241—,1

BRONISŁAWA STOLARZ — Stanisławów, 
Dąbrowskiego 8. Co słychać z W ami osy Mię­
ciu powrócił. — Dajcie znać o sobie. Tadzio 
jest przy nas. My jesteśmy zdrowi — Edward 
i Józefa Orłowscy, Lwów, Trauguta 19.

*
Dzienniki polskie t  tamtej strony frontu 

upraszamy o przedruk tych wiadomości.

W obronie mieszkańców przed epidemią
LwtóWi, 9 kwietniu.

Ze zbliżaniem się wiosny i cieplejsze j pory, 
zbliża się też uzasadniona obawa możliwości c y ­
buchu chorób epidemicznych. Miasto nieczyszczo- 
ne. Ludność, wygłodniała, pozbawiona wody. z 
zakładów wodociągowych, łatwo się stać może 
pastwą epidemii, któraby istotnie zebrała tu stra­
szliwe żniwo śmierci. Należy więc wszystkiemu, 
siłami podjąć akęyę zaradczą. Klub radziecki P. 
P. S. przeprowadził już odpowiednie w tej spra­
wie wniosła na pełnej Radzie. Trzeba je natych­
miast uskutecznić. Inaczej ludność Lwowa — 
z właszezak j najbiedniejszej — grozi straszliwe 
żniwo śmierci

Nie dopuśćcie do nowego nieszczęścia! 
Rozporządzenie Komendy miasta w sprawi” czy­

stości ufSfcj i domów.
Komenda miasta i pfacu zwraca raz jeszcze

tą drogą uwagę ogółu mieszkańców, a zwłaszcza 
właścicieli domów, ma swe rozporządzenie z d. 
24 marca br. w sprawie utrzymywania czystości
w mieście.

Wobec grożących epidemii
mieszkańcy powinni zastosować ssę jałmajściśjej 
do przepisów tego rozporządzenia. Niestety, ogól 
nie okazuje arii zmmmiema ważności sprsrwy, asfi 
dobrej woli, gdyż nawet przepisy, dające się wy­
konać z łatwością, pomimo obecnych imfcrycfi 
warunków, jak maprzykład nakaz {spalania wśzel 
kich palnych odpadków* lub <xsźysSxrzert% chodni­
kowi i połowy ulicy przed domem, 
wtocicteł* domów zdają się ztópelńłe łekcewiażyfc.

Komendla Mia&tb TPlaicu zwjnaca praeto 
że ze względu na dobro anrni i ogółu, dążyć bę­
dzie wszelkimi, stojącymi do jej ^spozycyi, ś«od-

Teatr śwIetiBy
iliu tterszBiai. APOLLO :: Od wtorku :: 

dnie 8 kwietnia 
:: 1919 r.

Przepiękny 3 akt. dramat 
z życia artyst. pióra W. 
Jurczyńskiego, ze znaną 
artysiką Erną Moreną

Przerwany sen miłości
e w głównej roli nadto 3 aktowa
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Stampllie kauczukowe

. Lwów, 8 kwiaic ia
Pomidiio przśszróg władz i prasy, aby publi- 

iżsdosć' nie lekceważyła' sobie niebezpieczeństwa 
grożącego ;=>d' MewybuctMych pocisków ukraińskich, 

' często zdarzają się -wypadki nie-' 
•łjpóżaiago obchodzenia się -z granatami, które 
nie dcsplodówały, a w ślad za tem niepotrzebne 
>nary w życiu ludkiem,

Świeżo §hó6ny do zanotowania $tt&ępuiąty. isto­
tnie

.wypadek.
Przy ut Gródeckiej pod !. 133 mieszitałó p. 

Rozalia Mak-iy.mowieżowa, licząca lat 38, wdo­
wa. Przed paru ouesiącami nabyła ona dtwśe rę- 
cm* .bcmiby, pięknie. .-obrobione i .pomalowane 
żywo przyposnhtąjące kaztaten $ barwą jabłko.

Nie wodząc, co za piekielna snot czai się, w idi! 
mtęirzM. p. Matisymowiksziowa ułożyła je, jako 
ozdobę, na .szafę, gdzie spdcojpie oczekiwały; od­
powiedniego mommm dla swego działania.

ł nadszedł on we wtorek. W tym bowiem dniu 
p. M., czując, iż wkrótce pozostanie w łóżku w 
cęłu ..odbycia połogu, przystąpiła do generalnego 
mbKSita porządków w łnicęzkouiu. W trafeefe zmia­
taniu kurzy, przypadkowo potrąciła mrą ozdobę, 
na . szafte. Powstał olbrzymi buk.

Bowtai *kśp4(Hfo\vafci ze Was-aayśm skiit- 
kfem

padłszy m  ziemię, rozszarpując nieszczęśliwej 
biraścfr i lewą -rękę.

Wraz z wnętrznościami, 
wypłynęło z niej żywe łteieeię. pici mę- 

sk:«i.
Echo wybuchu zwabiło sąsiadów, do :mieszka­

nia Maksymowiczowej, broczącej we krwi. Za- 
' wezwano matydaniast pomocy Pogotowia .ratun­
kowego tudzież księdza.

Pogotowie ratuńko : ' jednak niewiele mogło 
już uczynić, aby r.t: 'iwą utrzymać przy ży­
ciu. Wobec tej ran;-. .iza lekarska stała bez­
radna, beassilna. W godstoę m  wybuch* Maksy­
mo wieasowa

■ymstida żyć.
Pogotowie ratunkowe zabrało z sobą memowię, 

także zranione. Lecz i ono w drodze zmarło...
..Zwłoki Maksymo wieżowej odstawiono do kost­

nicy. Druga zaś' bombę, znajdująca się w jej. 
mieszkaniu, uprzątnął i. w  miejscu bezpiemiym 
umieścił oddział wojskowy straży policyjnej.

»
Oto śfcutki nieostrożności! Jakimi-: słowami 

zwracać się do publiczności, b:y nie dotykała się ’ 
pocisków nkraińskidł i nie narażał?- swego ży­
cia?

Może los śp>. Maksymo wieżowej bęcfcae stra­
szliwą przestrogą dla mnydi !

oraz metalowe.
----- r  wykonuje naj~
Spieszniej $ najtarciei fabryka stampil kauczukowych 
fe Weto*, lwów, Sykstuska 13, l. piętro, róg Szajnochy.

Monsgramy srebrne
korowe m  K. 15 poleca rytownik D. Weisa, Lwów, Syk- 
steefci t3» L piętro, róg Szajnochy.

T ab liczk i m o s ię ż n e
rfłowrok D. WeSes, Lwów, Sykstueka 13, I. piętro, rogi 
Szajnochy.

Tablice nagrobkowe
K. 30 wykonuje rytownik D. Weiss, Lwów, Syksiuska i3, 
|1. róg Szajnochy.

PhłrtUPSS <jo nauk’ przyjmie Zakład ełektromecha- Ul$iyi|Sy<S niczny Marcina Stępkowskiego, wiado 
mość M ckiewicza 6 ód 6—7 wiecz 238-!

!%tSd o
I; Wcmm\ kursowała po mieście plotka, jg*;o~ 
|«by pewkm robotnik kolejowy, zamieszkały u Ma- 
• ksymowiczowej, rozmyślnie spowodował '■c&tf wy? 
j buch bomby zaeo go aresztowano,.
I; Wiadomość ta jest najzupełniejszą „kacżkąa. 
I Robotnika owego jedynie przesłuchano i natych- 
] miast wypuszczono na wolność,, a plotlra o rze- 
i| kornym ^ordzie" jest raksem iimern jak tylko 
'i plotką, uwłaczającą czci niewinnego człowieka.

7 m iH sm in  h n a  ze skanek w sobotę, dnia 5-go ŁgULIOIlU P0*i kwietnia w drodze z oiicy Syk- 
stuskiej przez pasaż Mikolascha na ulicę Akademicką 
do ogrodu jezuickiego i z powrotem. Uczciwy znalazca 
zechce je oddać za wynagrodzeniem przy ul. Sykstu- 
skiej ł. 19, drzwi 4. 240—11

D R U K I  i  S T A M P I L I E
wykonuje szybko i gustownie

I .  P R I B D M A A
L w ^ ć r w y  t a l ,  S iy lc ts tŁ ie f tlc .ja  4 k

■■I
kami ścisłego przc-prowadizen.la swych za rządzeń 
w praktyce. Kontrola poszczegóhiydi. domów i 
tt&c 2iósÓ$a jtfż zarządfomą, na opieszałych .i. o- 
pomydi: nakładać się będzie surowe kary plenię* 
*  to  aresztu*. Przypomina mę przseto, Że wspo- 
tm im z  'rozporządzenie ma się znajdować' w każ- 
dym $®nuj5 przybite w. sieniach wdrodowydi na 
watlacóiwem- miejscu. Nabywać je można w biurach 
cfeśamńków tudzież \y Komendach miejskiej Stra­
ży- obywatef^tiej.

Ko-amós MtófcŃte i Płacił /•
• lii

<>sarźy«łaiiiśmy, następujęee listy:
; U te  Befcera sietSliakiemi zaraaków.

„tiygiena miasta naszego jest tak w żastrasza- 
sposói) zaniedbywana, że skutków tego ale 

afiaeba:;:d8u'go ossekać: Prócz kilku uBc w śróthnie- 
śero, któpe jticotako m  czyszczone, reszta znajduje 
Mę.,w t#$śem mtSedbaniu, że przeęhiodzi przez 

. amicicfci : m^aaitydi; nieczystości, brocząc 
w mto-iłlieite po kolana. Aby komisya sanitarna 
•m l* wyobrażenie' o tem, powinna pofatygować 
raję mt ąU..,Befeera,a yżobaęzy tam ciekawe zbiór- 
ittefei, po których btegs dziatwa, nie zdająca sobie 
frnwm^ stmsme zarazki wchłania w rdette.

Jefeelt łroani^ya sanitarna 'będzie zwiedzała ul. 
.1lełnra,. m m&że&y zagtądhęła do kamueniny pod 
t  '4, 1 jej wMśd.de.kywi odpowied-
x#to dotyczące utrzymywnanizi czy-
sóDśtiP. gdyż. ów; ęm  m  "wmęi lokatorów zdaje się 
■ten6 ,

IttedMi^alwio w starem mieście
Zeł ftwmmi pośredni*:.twem -zwracają się miesz- 

kn*tte@r oitoy S*aetiaws8dej, Lwjej, Zanikow{e| i Sta- 
db micj^dego zakładu (synzesenia 

m - .pośbą," by zechcieś z tych' ulic usunąć 
łniaeśa-, łażąc*:' od Miku tysięcy. Z dtóm  

tfk&y n  zwiękMrją tsię, pomewar' — w
■myśl p p tem m  na»i#itick4Egd .. dozorcy wy-
r^ucaiją ttorieisat. v llssmenbe na miejsce przezna- 
mpm. tece nie poławiają się wysłamtśey miej- 

.-aakSaśfo czyszscaenia miasta, by śnłecieii 
■mmm.- Pmmf&m si.ę cśeplefs^i pora ro~
S e, esateSmąi; sydi ulec, w. obawie przed epśde- 

yapmoafas wmyM. Zakład cs r̂aezeinia'' miasta 
p. mm&gctef śrnyeds.

Momumkoły,
ZGROMADZENIE PODMAjSTRZ. MURARSKICH 

i CIESIELSKICH odbędzie się w piątek, dnia 11. kwie­
tnia o godzinie 4 popoł., w loka u pr%y ul. Oowej 6 
Sprawy bardzo ważne, jawcie s?ę licznie, ■

„ŚÓCYALfZM A BOLSZEW1ZM* -  na ten temat 
wygłosi tow. Mikołaj Stankiewicza we środę, d. 9 bm „ 
o godz. 5*30 popoł. w budynku przy ul. Clowej pod 1. 6 
odczyt, na który zaprasza ssę wszystkich tow.. murarzy, 
cieśli i kamieniarzy.

BACZNOŚĆ, .STOLARZE! Steitree, którzy są za­
pisani do konśumu stów,. BZgodawt zedteą bezzwłocznie 
złożyć swoje legitymacye spożywcze ■ m sklepów rejo 
nowych do przepisania n«s itowe* Żukrowski.

O MASOWEJ PRODUKCYl DOMÓW DREWNIA­
NYCH. Dnia 9. kwietnia, we środę o godz. 5 popoŁ 
odbędzie się w sali . Towarzystwa Politechnicznego przy 
uL.Zimbrowićza 9, odczyt inź. Jana Webera, dyrektora 
Biura przemysłu drzewnego ,0  masowej produkcji do­
mów drewnianych”.

POSIEDZENIE KLUBU RADNYCH K P. S. odbę­
dzie się w czwartek bm. o godz. wpół do 3 popoł. 
w kasie chorych.

S T S S S ;  Dr. Z . 6B0SSEK
bach skórnych i wenerycznych od 12—3, Lwów, Rynek 

1. 41, 1. piętro. 53—2(

D E H T Y S T H

Dr. Jafefili OrnlńsW
p n c m l a  d n f iy s H e d ia ia s ą  Malicka 2L

Speeyalista chorób weneryez. i skórnych

Dr. Henryh Rosmarin
ordynuje od 8—10, $2—1 i 3—5.

3BCô eiiMEfciJKiBfc X». 1 2 , 84—-s'

Speegalis*# chorób shórn^ch i wenersłcsngsfe-
Br. E. SCHW1RZ

sekundaryusz szpitala powszechn., ordynuje od 12—6
Lwów, ul® *5LraB*HieweeleJiejeo 11, p a rte r. 88—$i

O G Ł O S Z E N I A ,
Z a S i s i  a e n t i $ l f a m i f f l - t e e f c i l c i a f

Zygmunta Pekelmanna
Wykonuje wszelkie roboty według »aj now­

szy eh systemów
Ł ® 6 ® , S sx H B l$ r* o $ » $ lia  i7 , F a s a i

Ktoby wiedział
miast dae znać

gdzie przebywa, wogóle ćo 
jest z panem Janem Mona-

sterskiuf, konduktorem tramwajowym, proszę natych- 
ć do adniiiiistracyi „Dziennika Ludowego®.

nisfssBsss, zaml8|seoaeB, 
i  m Szc*si6 la@ścl

d» W a r s z a u iy
la&otei spsiliEfe w sisl-  
U e p  f o U a i i  m f U m i e

Biuru spetiyeyiae

R e b a tn lk ó w  d c  e g m d ii g g s 1* -:srsiz 
i! pow szech­

ny we Lwowie. Zgłoszenia ,w Zarządzie szpitale.

Posiadacze pożyczek austryaekich,
mogą sprzedać lub zamienić na polską, zgłaszając się 
ul Głęboka 21, 1 p., drzwi na lewo między 2 a ś. 
Kupuję srebrne monety.

ul. Stowechlega l i .
i s d i t s f  W nre«e ad S —5 pap.

lZmbL m m  ifl* 4 e d p e w J A M  SZCZYRB1L B r tó m  Ł . Gokk m m  m  Lwowie,, Syksbtska 3S>


